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LUTY w „Bajlandii”

              Drugi miesiąc pobytu w przedszkolu mamy za sobą! Poznaliśmy się już lepiej z      koleżankami i kolegami, wspólna zabawa przynosi nam coraz więcej radości. 

                 Kilka razy wybraliśmy się na spacer do pobliskiego parku, gdzie przyglądaliśmy się napotkanym ptakom, ich zachowaniu, upierzeniu, słuchaliśmy ich śpiewu. Poznaliśmy opowiadanie „O wróbelku Elemelku, pustym brzuszku i rondelku”, co uczuliło nas na sytuację ptaszków, które w zimie zostają w kraju. Do karmnika zanosiliśmy przysmaki ptaszków – widzieliśmy jak sikorka ucieszyła się z przyniesionej słoninki, a wróbelki uradował widok ziarenek słonecznika. Potrafimy wskazać podobieństwa i różnice w wyglądzie gawrona, gila, wróbla i sikorki – próbowaliśmy nawet sami malować je farbami.  Wylepialiśmy również plasteliną sylwety ptaszków, które wesoło zawisły na gałązkach leszczyny.

   Spotkanie z ptaszkami umilali nam bohaterowie piosenek  „Nasz wróbelek” i „Wróbelki zimą”. Sami również bawiliśmy się w wesołe ptaszki podczas zabaw ruchowych – np. przeskakiwaliśmy „z gałązki na gałązkę”, czy próbowaliśmy utrzymać równowagę „na gałązce”, bardzo podobało nam się ćwiczenie oddechowe, podczas którego dmuchaliśmy na piórka.
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                   Dużo radości sprawiło nam przygotowywanie się do balu karnawałowego – sami przygotowywaliśmy elementy dekoracyjne sali - serduszka i śnieżynki.  Robiliśmy również karnawałowe czapeczki, które zdobiły nasze głowy podczas zabawy przy piosence o „Krasnoludkach”. Poznaliśmy wiersze „Karnawał” i „Wielki bal”, które sprawiły, że z niecierpliwością czekaliśmy na nasz pierwszy bal karnawałowy. Wesołe zabawy kolorowymi balonikami, przy piosenkach  „Bal w przedszkolu dzisiaj”, „Dziś w przedszkolu wielki bal” umilały nam te oczekiwania.

                   W końcu nadszedł dzień balu, tak jak się spodziewaliśmy obfitował w wiele niespodzianek. Na bal przybyli sami niezwykli goście: Księżniczki, Krasnoludki, Koty, Myszka, Błazen, Zorro, Batman oraz bardzo energiczna pszczółka. 

   Czekali na nas nasi ulubieni bohaterowie bajek, tacy jak, Królewna Śnieżka z krasnoludkami, Bob Budowniczy, Pszczółka Maja oraz Smerfy – wszyscy mieli dla nas różne ciekawe zadania. Wielką atrakcją było pojawienie się maszyny z bańkami – musieliśmy bardzo wysoko skakać, żeby je wszystkie złapać. Sił dodał nam pyszny, słodziutki poczęstunek. 

   Przez cały czas towarzyszyły nam piosenki, te dobrze przez nas już znane i całkiem nowe. Zabawa była doskonała.
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            Opowiadanie „Kłopoty Burka z podwórka” rozpoczęło nasze spotkanie ze zwierzątkami domowymi. „Popatrzcie na jamniczka” to piosenka, która towarzyszyła nam podczas zabaw ruchowych. Historyjka „Trzy kotki” pomogła nam liczyć w zakresie trzech. Świetnie bawiliśmy się naśladując zwinne kotki, choć niektórym dzieciom bardziej podobała się rola uciekającej myszki. 

   Po obejrzeniu zdjęć przedstawiających rybki akwariowe postanowiliśmy zrobić nasze wspólne akwarium. Pomalowaliśmy rybki farbami według własnego pomysłu, a następnie umieściliśmy je w przygotowanym akwarium – na razie z wylepionego kartonu, ale może kiedyś w naszej sali pojawi się prawdziwe akwarium, choćby z jedną rybką – ale za to złotą. 

                    „Hu, hu, ha, nasza zima zła, my się zimy nie boimy” – tak śpiewaliśmy wesoło, bo już wiemy jakie ubrania są nam potrzebne żeby ogrzać się zimową porą. Pomogliśmy nawet posegregować ubranka w szafie Jacka i Agatki. 

   Z zaciekawieniem zaglądaliśmy, kiedy w rękach pani „Tańcowała igła z nitką” i ku naszemu wielkiemu zdziwieniu uszyła fartuszek.  
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                Jednym z ważniejszych wydarzeń w naszym przedszkolu było pojawienie się nowego instrumentu – fortepianu, na którym Pani Magda gra nasze ulubione piosenki. Nie wszystkie instrumenty są tak duże jak fortepian, ale zabawa przy dzwoneczkach, trójkącie, grzechotkach i bębenku również sprawia nam dużo radości. Próbowaliśmy już sami na nich grać, poza tym potrafimy już rozpoznawać ich dźwięki nie widząc instrumentów – podczas różnych zagadek słuchowych. 

                Odwiedziny kota Cookie są dla nas ogromną atrakcją. Ten rudy kotek nauczył nas już nazywania kilku kolorów w języku angielskim. Często prosi nas o przyniesienie klocków w kolorze blue, red, yellow i green – a my już wiemy jakie to kolory. Bardzo podoba nam się piosenka „Are you sleepieng”, którą rozpoczynamy spotkanie z Cookiem.

                 W marcu wybieramy się na wielkie zakupy, odwiedzimy również „Mamę w kuchni” i z wielką radością będziemy wypatrywać pierwszych śladów wiosny.

POZNALIŚMY PIOSENKI:

                                                   „PTASZKI ZIMĄ”
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      Ćwir, ćwir, ćwir, zima biała

        podwóreczko przysypała.

     W białym puchu cała ziemia,

          nic nie widać do jedzenia.

       Ćwir, ćwir, ćwir, do jedzenia.

        Ćwir, ćwir, ćwir, na podwórko

         wyglądamy z gniazda dziurką,

        Czy na ziemię dla wróbelków

           nie wysypią kartofelków.

                  Ćwir, ćwir, ćwir, kartofelków.
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„ZŁA ZIMA“
Hu! Hu! Ha! Nasza zima zła!

Szczypie w nosy, szczypie w uszy

Mroźnym śniegiem w oczy prószy,

Wichrem w polu gna!

Nasza zima zła!

Hu! Hu! Ha! Nasza zima zła!

Płachta na niej długa, biała,

W ręku gałąź oszroniała,
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A na plecach drwa...

Nasza zima zła!
Hu! Hu! Ha! Nasza zima zła!

A my jej się nie boimy,

Dalej śnieżkiem w plecy zimy,

Niech pamiątkę ma!

Nasza zima zła!
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„BAL W PRZEDSZKOLU DZISIAJ”

Bal w przedszkolu dzisiaj
Wyszły z szafy misie

I proszą laleczki  do miłej poleczki.

Mała, złota trąbka

Wyskoczyła z kątka

Tru – tu – tu powiada

Zatrąbię wam rada.

 

Ref:  Hopsa, hopsa, dana, dana

Zabawa udana

Hopsa, hopsa, hola, hola

Poleczka z przedszkola.

 

Wesoły pajacyk, kiedy to zobaczył

Dzwoneczkami brzęknął

I zatańczył pięknie.

Piłka w lila kratki

Wyskoczyła z siatki.

Choć jestem okrągła

Tańczyć będę mogła.

 

Ref:  Hopsa, hopsa, dana, dana

Zabawa udana

Hopsa, hopsa, hola, hola

Poleczka z przedszkola.

„RĄCZKI DO GÓRY”

Rączki do góry,nóżki prościutkie.
A tak się bawią dzieci malutkie.
Piłeczki skaczą prosto do góry.
A tak po niebie pływają chmury.
Każdy się robi taki malutki,

To proszę państwa są krasnoludki.

UCZYLIŚMY SIĘ WIERSZA:

I.Suchorzewskiej pt.”Domek dla ptaków”
Dziś w przedszkolu Krzyś i Tomek

Zmajstrowali ptaszkom domek.

Jest podłoga, jest i daszek,

żeby mógł się schronić ptaszek.

Jest tam miejsce na okruszki

dla wróbelka Pośmieciuszki.

Jest i gwoździk na skwareczki

dla łakomej sikoreczki.
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